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            Utwór opracowany został w ramach projektu Wolne Lektury przez fundację Nowoczesna Polska.
          

        
            [image: WolneLektury.pl]
        

      

    

  
    
      Symfonia jesienna

      
        	
          Strona tytułowa
        

        	
          Spis treści
        

        	
          Początek utworu
        

        	
          Przypisy
        

        	
          Wesprzyj Wolne Lektury
        

        	
          Strona redakcyjna
        

      

    
  
    









Sym­fo­nia je­sien­na

(frag­ment)



Skoń­czy­ło się la­to i je­sień za­bi­ja mo­ty­le swym tchem, 
Skoń­czy­ło się la­to i szro­nem zwa­rzo­ne pa­da­ją kwia­ty, 

 







Pach­nie Za­dusz­nym Dniem... 

 



Znu­żo­na, bla­da, 
Z or­sza­kiem mar 
Przy­cho­dzę, 
A ze mną ra­dość i czar 
Prze­pa­da. 
Po mgli­stej dro­dze 
Z or­sza­kiem mar 
Przy­cho­dzę... 
Na łą­ki zwię­dłe, spa­lo­ne, 
Na po­la zżę­te, zo­ra­ne, 
Na wrzo­so­wi­ska... 
Wszyst­ko skoń­czo­ne! 
Po­więd­ną kwia­ty, po­sną, 
I ni­g­dy już z mar­twych zie­mia 
Zbu­dzo­na wio­sną 
Nie wsta­nie... 
Mój dech ją mo­rzy, onie­mia, 
Mój dech ją ści­na, ko­ły­sze, 
Na wiecz­ne chło­dy, na ci­szę, 
Na wiecz­ne spa­nie... 
— Szron si­wy bły­ska... 
Za­po­mnij zie­mio, za­po­mnij, 
Już ni­g­dy spod rżysk pu­sta­ci1 
Ry­ce­rze ogrom­ni, 
Skrzy­dla­ci, 
Sy­ny twe ja­sne nie wsta­ną! 
Ży­cie jest bi­twą prze­gra­ną 
Każ­de­mu. 
Nikt tu zwy­cię­żyć nie mo­że, 
Więc oto śmier­cią dziś mo­rzę 
Wszyst­ko do­ko­ła... 
I mę­kę ludz­ką i pra­cę i ser­ca ludz­kie i zio­ła 
Za­mie­niam w garść czar­no­zie­mu... 
Za­po­mnij! 
Nie war­to ci by­ło, nie war­to, 
Żyć ja­ko pta­cy bez­dom­ni, 
Co z pier­sią pa­da­ją roz­dar­tą.... 
Za­po­mnij du­szo, za­po­mnij... 
Za­po­mnij ser­ce, za­po­mnij, 
Że w let­nie ran­ki go­rą­ce, 
W po­ran­ki ro­są ja­rzą­ce 
Świat ci się ja­wił i gra­ły 
Świersz­czów cho­ra­ły 
Na łą­ce. 

 






Pa­ję­cza nić zbłą­ka­na na wie­trze rwie się, gnie, 
O ży­cia śnie zni­ko­my, prze­śnio­ny, mar­ny śnie!...
 

 






Znu­żo­na, bla­da, 
Z or­sza­kiem mar 
Przy­cho­dzę, 
A ze mną ra­dość i czar 
Prze­pa­da... 

 


Skoń­czy­ło się la­to i je­sień za­bi­ja mo­ty­le swym tchem, 
Skoń­czy­ło się la­to i szro­nem zwa­rzo­ne pa­da­ją kwia­ty... 
Pach­nie Za­dusz­nym Dniem... 

 





*


Chodź ze mną! Pój­dziem w ci­che, omglo­ne cmen­ta­rze, 
Pój­dzie­my świa­tła pa­lić na gro­bach, i sa­mi 
Po­śród gła­zów mil­czą­cych błą­kać się my­śla­mi, 
Pójdź, a wła­sną ci two­ją mo­gi­łę po­ka­żę! 
Jesz­cze się nad nią wie­ko Cza­su nie za­war­ło, 
Jesz­cze dy­szy cze­lu­ścią próż­ną i nie­sy­tą, 
Jesz­cze ćwie­ków na pier­siach trum­ny twej nie bi­to, 
A już je­steś mi­nio­ną rze­czą — i umar­łą! 
Nie ża­łuj! Mi­ja wszyst­ko, więc na sen cię wio­dę 
Przez ci­chych pól roz­ło­gi, przez le­tej­ską wo­dę2, 
Na śmier­ci po­kój wiecz­ny, w głąb mrocz­nych pod­zie­mi. 

 




I nie bój się! ja ra­zem w chłód smęt­nych cze­lu­ści 
Idę jak cień twój wier­ny, co cię nie opu­ści 
I przez wiecz­ność strzec bę­dzie skrzy­dły roz­pię­te­mi...
 

 






Za­po­mnij, zie­mio, za­po­mnij, 
Już ni­g­dy spod rżysk pu­sta­ci 
Ry­ce­rze ogrom­ni, 
Skrzy­dla­ci, 
Sy­ny twe ja­sne nie wsta­ną! 
Ży­cie jest bi­twą prze­gra­ną 
Każ­de­mu... 
Nikt tu zwy­cię­żyć nie mo­że, 
Więc oto śmier­cią dziś mo­rzę 
Wszyst­ko do­ko­ła... 
I mę­kę ludz­ką i pra­cę i ser­ca ludz­kie i zio­ła 
Za­mie­niam w garść czar­no­zie­mu... 
Za­po­mnij! 

 










  
    
      Przyjaciele Wolnych Lektur otrzymują dostęp do prapremier wcześniej niż inni. Zadeklaruj stałą wpłatę i dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Podoba Ci się to, co robimy? Wesprzyj Wolne Lektury drobną wpłatą: wolnelektury.pl/towarzystwo/

    

  
    
      Informacje o nowościach w naszej bibliotece w Twojej skrzynce mailowej? Nic prostszego, zapisz się do newslettera. Kliknij, by pozostawić swój adres e-mail: wolnelektury.pl/newsletter/zapisz-sie/

    

  
    
      Przekaż 1,5% podatku na Wolne Lektury.

KRS: 0000070056

Nazwa organizacji: Fundacja Wolne Lektury

Każda wpłacona kwota zostanie przeznaczona na rozwój Wolnych Lektur.

    

  
    
      Przypisy:
1. pu­stać — pust­ko­wie; pu­sta prze­strzeń. [przypis edytorski]

2. le­tej­ską wo­dę (mit. gr.) — wo­da z rze­ki za­po­mnie­nia, Le­te, pły­ną­cej w pod­ziem­nej kra­inie zmar­łych, Ha­de­sie. [przypis edytorski]



    

  
    

        Wesprzyj Wolne Lektury!


        
        Wolne Lektury to projekt fundacji Nowoczesna Polska – organizacji
        pożytku publicznego działającej na rzecz wolności korzystania
        z dóbr kultury.


        
        Co roku do domeny publicznej przechodzi twórczość kolejnych autorów.
        Dzięki Twojemu wsparciu będziemy je mogli udostępnić wszystkim bezpłatnie.
        


        
            Jak możesz pomóc?
        


        
            [image: Logo 1%]

            Przekaż 1% podatku na rozwój Wolnych Lektur:

            Fundacja Nowoczesna Polska

            KRS 0000070056
        


        
            Dołącz do Towarzystwa Przyjaciół Wolnych Lektur i pomóż nam rozwijać bibliotekę.
        


        
            Przekaż darowiznę na konto:
            szczegóły
            na stronie Fundacji.
        


    

  
    
      Wszystkie zasoby Wolnych Lektur możesz swobodnie wykorzystywać, publikować i rozpowszechniać pod warunkiem zachowania warunków licencji i zgodnie z Zasadami wykorzystania Wolnych Lektur.
Ten utwór jest w domenie publicznej.
Wszystkie materiały dodatkowe (przypisy, motywy literackie) są udostępnione na Licencji Wolnej Sztuki 1.3.
Fundacja Nowoczesna Polska zastrzega sobie prawa do wydania krytycznego zgodnie z art. Art.99(2) Ustawy o prawach autorskich i prawach pokrewnych. Wykorzystując zasoby z Wolnych Lektur, należy pamiętać o zapisach licencji oraz zasadach, które spisaliśmy w Zasadach wykorzystania Wolnych Lektur. Zapoznaj się z nimi, zanim udostępnisz dalej nasze książki.

      E-book można pobrać ze strony: http://wolnelektury.pl/katalog/lektura/wolska-symfonia-jesienna

      Tekst opracowany na podstawie: Młoda Polska. Wybór poezyj, oprac. Tadeusz Boy-Żeleński, wyd. drugie, Wydawnictwo Zakładu Narodowego imienia Ossolińskich, Wrocław 1947.

      
              Wydawca:
              Fundacja Nowoczesna Polska

      Publikacja zrealizowana w ramach projektu Wolne Lektury (http://wolnelektury.pl). Reprodukcja cyfrowa wykonana przez fundację Nowoczesna Polska z egzemplarza pochodzącego ze zbiorów Łukasza Jachowicza. Dofinansowano ze środków Ministra Kultury i Dziedzictwa Narodowego.

      Opracowanie redakcyjne i przypisy: Aneta Rawska, Aleksandra Sekuła, Aleksandra Zabost.

      Okładka na podstawie: peddhapati, CC BY 2.0

       

      
              Plik wygenerowany dnia 2023-08-18.
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